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SERDECZNY FRANT. 


Serdeczna troski i bóle „Czasu“. — Ojczyzna w wiebezpieczeństwia!!! — Prezydent Leo z hajduma- 

ckim nożem. — Swiadczył sią p. Jamorski pnem Inlenderem. — Sojuaa pięknych dusz: „Czasu* i „Na- 

przodu”. — Co mówi zdrowy rozum? — Kto zagraża solidarności Koła polskiego? — Program Unii. 
Komiec absolutyzmu szlacheckiej koteryi. 


Rodzony ojciec mie mógłby sardeczniej troaz- 
czyć się o losy swego drlecka, jak „Ceas“ kło- 
poese się sprawami „Unii demokratycznej". 
Utywając wszelkich arkanów safsteryi, maltretu- 
jae logikę s imponującą bezwsględnością — „Osas* 
nie przestaje podnosić erogiego larum, jako it 
„stosunki w Kele polakiem przedstawiają w obe- 
cnej chwili smutny i przykry widok*. Smutny 
1 przykry oczywiście dla „Osaan*. Więc 
wsiąwssy sobie do pomocy p. Inlendera-Adina, p. 
W. L. Jaworaki u powagą proroka, ktory ma- 
laceko, a ujrzy zagładę Sodomy i Gomory, udersa 
w dewon na trwogę, ne guid datrimonfi capiat ris 
publica — i powołuje słę na wiarygodne świade- 
ctwo p. lnlenderm w „Czasie“ | p. Adina 
w „Dzienniku polskim*, ża „powaga i anaczenie 
Kola polskiego doznały wielkiego sawankn*, asa- 
tem salus rzcczypospoltej, duhro kraju i narodu są 
w strasznem nieberpieczeństwia, są zagrokone pree- 
rażającą katastrofą, okropnym kataklizmem... Nie- 
bawem, przecsuwamy to, poeznia „Caas“ i „Prze- 
gląd polski“ w wstępnych artykułach cytować Kra- 
mińskiego (symptomat wzruszenia |) 1 saklinać pp. 
Leś, Staniszowskiego t Petelenra : 


„Hajdamackie ranócie noża !* 


1 doznawać „bolu bólów*, na widok, te „narodu 
duch*, a nawet duch narodowej deimokracyi został 
„satraty*. Niebawem padnie a okopów „Osam“ 
hasło do krucyaty przeciw demokracyj, która naj- 
świętire intereny ojczyzny zaprzepasacze..... przes 
swoją unię. 

Tak jest, przes tę sgubng, sdroźną demokra- 
tyczną unię. Kto nie wierzy, może to czarno na 
białem codzień wyczytywać w „Czasie*. Tak twier- 
dzi p. Jaworski, a poświadcza p. Adin-Inlender. 
Straszne dla krajo nadchodzą czasy, tak brzemien- 
ne w nieszczęścia, że już obok „Czaan* w jednym 
szeregu stangi „Naprzód* i wtóreje jego lamen- 
tom. Nie dziwota! Ujczysna w niebazpiaczeństwie, 
więc „Casa“ 1 „Naprzód“ społem objęły straż nad 
dobrem narodu. Schóne Seelen faden sich. 

Ale choć p. Jaworski, jak przystało na losem 
ojesyzuy strapionego a uczonego Statyntę, „stąpa 
e tabulatury, siła dyszkaruje”, sdrowy rosam 
podnosi pytanie : 

„Dlaczego przed dwoma miesiącami, kiedy te 
jeszcze trzy frakcye demokratyczne w Kole pol- 
skiem chodally luzem (— i na paska konserwaty- 
wnyin), stommnki w Kole rzekomo były „przyje- 
moe“, a powaga jego wielka, a dzisiaj, gdy de- 
mokracys, zawiechawasy jałowych małostkowych wa- 
śni, ajednoczyła się do wapółnej pracy, zna- 


czenia Koła niby upadło? Cremże to dobro oj- 
czyzny zostało na szwank narażone, skoro pree- 
cież zjednoczona demokracyu tak samo uznaje so 
lidarność Koła polskiego jak uznawały ją poprze- 
daio poszczególne frakcye demokratyczne ? 

I zdrowy rosum dalej powiada: 

Doplero teras, dopiero daięki Unii de- 
mokratycenej Koło polskie, przestając Łyć 
widownią małostkowych rywalitacyi I intryg par- 
tyjnych, nabrało spoistośct politycznej, u- 
rosło w siłę, swięksayło swój wpływ, wzmocniła 
swą powagę w Wiednia oras w kraju, który nia 
mógł srozumieć, dlaczego, mimo swycięstwa demo- 
kraeyi, stańczykierya, nienawiatna krajowi, nadal 
rościła sobie prawo do władzy. Unia demokra- 
tyczna równa się aanacyi Koła, Unia nietylko 
nie osłabiła zdolności do pracy naszej wiedeńskiej 
reprezentacyi, lecz przeciwnie wytwarza dla niej 
pomyślne warunki Solidarność Koła apotęgo- 
wała się znacznie dzięki załagodzenia partyjnych 
niesungek. Chyba, żeby pp. konserwatyści zaczęli 
teraz sami jrondować przeciw hasiu solidarności 
Koła? Bo i to być może. Bo aciidarność narodo- 
wa dla pp. Stańczyków jent tylko wtedy cenna, 
wenn sis unsern Willes thut! Ze strony Unil 
« pewnością solidarności Koła nie nie groei. 

Szczególniej eabolała „Czaa”, który tak dba o 
solidarność narodową, wieść, że teraz | ludow- 
cy moża zdecydują się na wstąpienie do Koła. 
Ludoweów jest 16 chłopa; gdyby wadził w ski 
Koła, demokracys miałaby beswsględną przewa- 
gg.. Gwaltn, gwalta co się dzieje! A wszystkie- 
mn winna Unia demokratyczna! 


* . 

Serdeczny frant, fałszywy poczciwiec „Osas“ 
w trosce awej o losy „Unli* sapytnje naiwnie, ja- 
ki program ma Unia i jaką wyznaje ideę? „Czas” 
nie zna idei demokratycanaj, nie wie, jaki program 
mają demokraci! A przecieć tak niedawno były 
wybory, s okasyi których wszystkie demokraty- 
esne stronnictwa ogłaszały swe programy. Niechaj 
„Czaa* sada sobie fatygę, aby w owych progra- 
mach wyszukać wspólue hasła — i owe wapólne 
hasła weźmie za ideową podstawę unii. Robota 
chyba nietrudna dla doświadczonych etatystów 

„Csasu* ? „Nowa Reforma“ zapewnia: że 
„zwłaszcza między trzema grupami demokra- 
tycenemi, wchodzącemi w skład dzisiejszej 
lewiey sejmowej, hezatranny polityk | socyo- 
log nia byłby w stanie dopatrzeć się w tej 
ehwili tak snacznych w politycznych pro- 
gramach różnie, lżby uzasadnionym był ros- 
dział, jaki w przeciwieństwie do Sejmu, pa- 


nawał między niemi dotychesas na gruncie 
wiedeńskim". 
A „Słowo Polskia* wywodzi: 

„Wybory do parlamenta wykasały z bez- 
litozną szczerością, spowodowaną przez rządy 
konserwatywne, deaorganizscyę politycznej 
myśli naszych warstw ludowych. W wybo- 
rach tych kierowana dotychesas beawzględnie 
przes partye kenserwatywne polityka nasza 
narodowa, poniosła klęskę. Bo klęską nara- 
dową jest fakt, It połowa głosów włościań- 
skich padła przeciwko Kołu polskiemu. Cze- 
go nie zdzlałał nelak rosyjski, an! terror an- 
tyalistyczny w Królestwie — to zdziałały tle 
rtądy naszych konserwatystów 

„Dłożej polityki takiej nasz naród nie wy- 
treyma. Mus! ona stanowczo się zmienić — 
pod grozą zupełnego hankrnetwa. Obowiązek 
wprowadzenia jej na nowe tory cięty na de- 
mokracyi. Poczucie tega obowiąsku — jest 
tym łącznikiem, który związał dziś „Unię de- 
mokratyczną*. 

Niechaj więc „Czaa* pogodzi się z losem i mniej 
w swych artykułach maltretuje logikę. Trudno. 
W epoce powszechnego głosowania nawet w Ga- 
lieyi absolutyem rządów szlacheckiej sie mało szla- 
chetnej koteryi nie da się utreymać bs. 


Z KRAJU. 


Święto kresowe. Podniosłą uroczystość święciły 
w niedzielę dnia 30 go bm. Leszczyny koło Bialej. 
Oto wybudowana w roku 1904, a w roku bieńącym 
rorararzona uskoła polska T. S. L. obehodziła w dniu 
tym uroczystość poświęcenia. — llokonaj jej probuszax 
z Lipnika ka. Plotr Padykuła w obecności licznych 
mieankańców tej wsi polskiej ora» grona gości s Kra- 
kowa. — Zgromadzili się wszys.y w odświetnie przy- 
strojonej w barwy narodowe salì szkolnej, gdzie obok 
mlodzieży | grona nauczycielskiego widzieliśmy p, sta- 
roatą bialskiego Blealadeckiego, wicemarazałka powiatu 
p. Jahla, delegatów Zarządu Głównego T. 8. L. pp. 
dra Władysława Wasunga | St Nowickiego, przedata- 
wieieli krakowskiego Kola I. męskiego T, Ś. L. pp. 
L. H. Maleckiego, Lesława Rzewnuskiego i p. sekreta- 
rza Szkockiego, wreszcie przyjacjół kresowej ludności 
pp. dra Bogdanika i Maślankę z Krakowa. — Akta 
poświęcenia dokonal ka. Piotr Pardykuła, proboszcz 
z Lipnika, on też pierwszy przemówił w pięknia ude- 
korowanej, największej sali azkolnej. — Zaznaczając 
ważność zzkoły dla mlodego pukolenia, zachęcał rodzi- 
ców do pilnegu posyłania dziatwy do tego przybytku 
nauki polskiej. — Imieniem krakowskiego Koła I. mọ- 
akiego przemówił prezes p. H. L. Malecki, który pod- 
niósł fakt, że szkoła ta stanęła sumptem Krakowian, 
którzy groszowymi dai , zbleranymi do puszki, 
obnoazonej po lokalach, zebrali przeszło 34.000 koron 
na rzecz szkoły leszczyńskiej. — Imieniem Zarządn 
Głównego T. S. L, przemówił p. dr Władysław Wa- 


anog, który z uznaniem podniósł mlestrudzong pracę 
nauczycielstwa polskiego na kresach bialakich. — Na- 
stępnie w gorących słowach dziękował przedstawiciel 
Indnoścl leszczyńskiej, przewodniczący miejscowego Ko- 
ła T. S. L. p. Frydel, za opiekę i starania, jakle T, 
S L. okazało ludowi polskiomn, zapewniał, że lud n- 
świadomiony narodowa wytrwale odpierać będzia zakn- 
ay hakaty bialaka-blelskiej. 

Po przemówienia kierownika sekoły p. Mleczki, 
zabrał w końcu głua atarosta blalski p. Blesiadecki 
i Imieniem Rady szkolnej okręgowej dziękował Towa- 
rzystwa Szkoły Ludowej xa piękny gmach, z uznaniem 
podniósł zapobiegliwość T. 8. L., które w wielu wy- 
padkach wyręcza zadania władzy, 

Po uroczystym poranku odbył nią w ścjsłem kole 
wspólny obiad w sali hotelu pod Czarnym Orłem w 
Białej. — Przemawiali tu pp. dr Jolian Gertler, dr 
E. Bandrowski, dr Bogdanik, p. Frydel, H, L. Male- 
cki, p. atarosta Hiesladecki i ka, kanonik Rychlik. — 
Z wynurzeń mowców wnosić należy, ża uprawa naro- 
dowa nareszcie naprzód posnnie al w Bialej } oko- 
licy, ka w niedługim czasie podjęte będą tak ważna 
dziala, jak gimnasyam polakia, bndowa polskiego se- 
minaryum nauczycielskiego i inna. 

Uroczysty dzlań dla tøj kresowej placówki zakoń- 
czył alg uroczystością Kościuszkowaką w sali szkoły 
Leszczyńskiej, gdzie ponownie zebrała ta nięnama pobli- 
czność oraz tłumy ladn, Pięknie | pracowicia przy- 
gotowany program, dzięki gronom nanczyciajakim E 
Białej i Ieazczyn, uświetnił vbchód | przyczynił sig 
do podniosłega naatrojn wśród ladnuńci miejscowej, — 
Po słowie wstępnym p. Szady o znaczenia Kościuszki 
w dziejach Polski, nastąpiły produkcye chóru Sokola 
bialskiego, deklamacya p. Jadwigi Handrowsklej, kwar- 
tet umyczkowy s akompaniamentem p. Maryi Bandrow- 
akiej wa fortepianie, w którym pp. Truska, Tałecki, 
i Kuczkowaki doskunale wykonali wyjątki z sonaty 
bethowenowskiej. Znakomicie oddana deklamacya p. 
Misczki pt. „Na Piastowym Śląsku", oraz hymn na- 
rodowy „Roża coń Polskę" zakończył podola ły obchód, 
który obok podniosłego nastroju pozostawi na długo 
wśród krasowej Polonii silne pokrzepienia do dalszej 
walki z naporem germanizacyi i prnaactwa bialska- 
bielskiego. 


Otwarcia Seminaryum nauczycielskiego w Kę- 
tach odbylo mię d. 24 b. m. Niezwykła i nader pod- 
nioma była to uroczystość dla pięknego miaata w 7a- 
chodniej części kraju — toż liczne obywatelstwo, mło- 
dzież azkół miejscowych i przybyli goście z okolicy 
wypełnili kościół parafialny, gdzie sumę celebrował ka. 
Waśniewski, Stale w preablterydm zasiedli przedsta- 
wiciele władz; p. radca dworu Dembowski, radca 
szkolny krajowy M, Zaleski, ataroata bialski, Bieal 
deck], ka. prałat Bieleuin, dyrektor seminarynm n: 
czycielsklego z Krakowa, p. Julian Dobrzański inapak- 
tor szkół z Krakowa, oraz iospektorowie Zontek z 
Chrzanowa, ka. Karbowski z Wadowic — dyrektor 
nowego seminaryom p. Gebhard z gronem nauczycieli, 
Ogólną uwagę zwracali nowoząpisani kandydaci w li- 
«zbie około 40 z kursu przygotowawczego | pierwsza- 


wieczny tutacz 


wedlug Eugeniusza Swa 
opraceual Walery Tomicki 


Ciąg dalszy. 

Lecz straty, t. j. wierzytelności uważana ra 
przepadłe | nieodzowne wydatki i kossty, których 
rachunek jest ściśla prowadzony, zmniejszyły ją 
da 312,175.000 franków. 

— "Teraz cię rozumiem, mój mężu! — mówiła 
samyślona Jezabel — nie miałam pojęcia, żeby 
tak wielkie miało znaczenie doliczania procentów 
do kapitału, a ileż to dobrych rzeczy dokazaćby 
można na przyszłość malemi dziś fandnezami! 

— Bezwątpienia, | taką też musiała być myśl 
pana Rennćpont'a; bo, jak mi mówił mój ojciec, 
który to wiedziałgod mego delada, ten' pan miał 
być człowiekiem najwanioślejs:ego w owym czasie 
umysłu — objaśniał Samnel, zamykając cedrową 
szkatukę. 


iyi 


Paski damskie, Woalki, Krawaty, Rękawiczki, Pa- 
rasole, Torebki damskie, Pończochy, pońezoszki, skar- 
petki, Peleryny oryg. tyrolskie nieprzemakalne, 
Przybory do szycia i haftu, jedwabie i bawełny. Towar 


— Bógby to dał, aby jego potomkowie bli 
godnym! tego ogromnego majątku, i żeby go go- 
dnie nżyć mmieli — rzekła, wstając Jesabel. 

Jaż całkiem się rozwidniło; wybiła siódma go- 
dzina erana. 

Samuel, stawiając napowrót cedrową sskatotkę 
w gi skraynię, ukrytą sa dęhową szafą, 
szekł : 


— Tak... ciekawy jestem, komu się to wszyst- 
ko dostanie. 

Dwa ery trzy uderzenia silna w bramę rozle 
gły się po dziedzińen. Odpowiedziały na nie psy 
głośnem szczekaniem. 

Samuel rzekł do żony: 

— To są pewno murarze « dependentem, prey- 
alani od notarynsza, proszę tię, moja kochana, 
pozbieraj też warystkie klucza w jeden pęk: nie- 
zadlugo powrócę tu po nia. 


zeszedł szybka po schodach 1 zbliżył się da bra- 
my; przes okienko zobaczył trzech rzemieślników 
w murarskich fartachach i młodzieńca w esarnym 
abiorze. 

— Crego chcecie, panowie? — zapytał żyd 


doborowy, eeny najtańsze. 


wprzód nim otworzył bramę dla przekonania się toż- 
samości osób. 

— Przychodzę od pana Dumesneil, notaryo- 
aza, — odpowiedział dependent — aby być obe- 
enym przy otworzeniu zamnrowanych drzwi; oto 
Hast od mego przełożonego do Samuela, stróża 
doma. 

— Ja nim jestem! — rzekł żyd — chelej pan 
wrzucić go do skrzynki. a go wyjmę. 

Dependent zastosował się do informzcji, ale 
wzruszył ramionami, dziwnie bawiem śmiesznem 
wydało mu się to podejrziwe żądanie starca. 

Stróż otworzył skrsynkę, wyjął list, i poszedł 


| na środek sklepienia, dla przeczytania go na wi- 
| doku, i porównał starannie jego podpis x podpi- 


sem na innym liście notarynaza, który dobył z kie- 
szemi swej opończy ; potem posredł pouwiązywać 
awe brytany na łańcnchy, powrócił nareszcie i o- 


tworzył bramę dependentowi i mnrarzom. 
To mówiąc, Samnel, pomimo sędziwego wieku, ' 


— Cót u kata! — zawołał wchodząc depen- 
dent — gdyby mi przyszło wejść do obronnego 
zamku, nie znalazłbym tyle formalności. 

Żyd nkłonił się, niz nie odpowiedniawszy. 

— Cey głuchy jesteś przyjacieln ? — krzyknął 
mu do ucha dependent. 


— Nie, panie! — odrzekł Samuel, łagodnie się 
uśmiechając; a postąpiwszy kilka kroków sa aklo- 
pienie i wskazując dom, dodał; 

— Oto drzwi samnrowane, które otworzyć na- 
leży; trzeba także otworzyć i odpieczętować ramy 
drugiego okna po prawej stronie. 

— A czemuż nie otworzyć wszystkich okien ? 
— zapytał dependent. 

— Bo takie edebrałem roskazy, jako stróż 
tego domu. z 

— A któż ci dał takie roskazy ? 

— Mój 'jciec.. panie, a jemu przekatał jego 
ojciec, odebrawszy takie od pana tego domu. Jak 
przestanę być jego utróżem, kiedy przejdzie w po- 
siadanie nowego dziedzica, temu wolno będzie po- 
stąptć, jak ma elę podoba. 

— Bardzo dobrze — rzekł nieco zudsiwiony 
dependent. Poczem, zwracając się do murarzy, 
dodał; 

— Reszta was dotyczy: odmurajeie drewi i u- 
ancia żelazne ramy tylko s jednego okna po pra- 
wej stronie. 

Kiedy murarze zabierali się do roboty pod nad- 
soremi dependenta notarynsza, przed bramą stanął 
powóz i Samuel znów poszedł ją otworzyć. C. d. n. 


PULI CA 


Anastazy Froncz 


Kraków, Floryańska L. 17. 


f 
ko, mładziańcy rośli, z wesołemi minami, pełni otuchy, 
ke będą mogli w pięknej i zdrowej okolicy korzystać 
z nowego źródła nauki polskiej. 

Po nabożeństwie nastąpiło otwarcia Seminaryum w 
przygotowanym na ten cal staraniem miasta budynku. 
Poświącania dokonał ka. dziekan Warmuz i w pięknem 
przemówieniu zachęcił młodzież do prący za wzorem 
ów. Jana Kantego. 

Następnie przemówił imieniem miasta burmistrz p. 
Krzysetoforski, witając przedstawicieli władz przyby- 
łych na otwarcie Seminarynm w Kętach, które obywa- 
talatwo otoczy opieką w taj nadział, że z niego popły- 
nie oświata dla dobra kraja. Imieniem ce. k. Rady 
azkolnej krafowej przemówił p. radca dworu Dambow- 
ski, wykazojąc różnicę, jaka zachodzi między Semina- 
rynm nauczyciel, a innymi zakładami naukowymi, któ- 
re po części można porównać tylko z Seminaryum dn- 
chownem ze względu na wzniosłe cele; Seminarynm 
naucz. bowiem jest szkołą zawodową, a ci, którzy się 
w niem kaztałcą, powinni posiadać specyalne przymio- 
ty, zwłaszcza miłość dzlatwy, którą mają nauczać, 
a przedewazystkiem wychowywać, przyczem potrzebna 
jest pogodność umyslu nanczycić połączona z umie- 
Jętnościa kierowania młodemi dnazami ; życie nauczycie- 
la ma być wzorem, on sam artystą, mającym do wy- 
rzeżhienia nie zimny marmur, ale materyal najcenniej- 
szy — dnaze ludzkie i serca, które dla Boga ma u- 
azlachatniać i ku najwyższym celom podnosić. Ogień 
miłości, potrzebny do tage azczytnego rawodu znajdą 
wychowankowie Seminarynm wa wzorach ów. Jana 
Kantego z Kęt, akąd cuda tego wielkiego patrona mlo- 
dzieży szkolnej rozaławiły imig polskie po szerokim 
świecie, toż | młodzież seminarzycka nauczy się tu ko- 
chać cała społeczeńntwo tak, jak ono jeat, bez różnicy 
na odcienia zapatrywań pod każdym względem, ani 
wyróżniania atanów czy zawodów. 

Po tem nad wyraz ciepłem przemówienia ogłosił 
p. radca FPembowaki Seminarynm naucz. w Kątach za 
ntwarta, 

Następnie przemówił p. Gebhard, dyrektor nowego 
Seminarynm, zwracając alg do przedstawicieli władz, 
oraz mieszczaństwa Kęt z podziękowaniem za położone 
jug starania około otwarcia Seminarym, oraz z prońhą 
o pomoc, by powierzonym sobie obawiązkom mógł nezy- 
nić zadość, Do młodzieży zań, nazywając ją iwem! 
dziećmi, apalował gorąco, by pielęgnowała ideały, by 
ua wzór brała sobia świętego Jana z Kęt, który będzie pa- 
tronem taj nowej Jinatytucyj, a za hasło miała ideały: 
Bóg i Ojczyzna. 

W końcu jeden z nezniów (Kłapa) złożył podzięko- 
wanie władzom za otwarcie tej nowej siedziby polskiej 
nauki i przyrzeczenie imieniem młodzieży, że będzie 
pracowała w imię zasad i ideałów, wskazanych jej 
przez przełożonych dla dobra Ojczyzny. 

Pa tej uroczystości nastąpiło przyjęcia staraniem 
miasta, w któram wzięło udział około 60 osób, repre- 


' aki, żegnany również przez nanczycielstwo, oraz wle- 


zentujących, tak obywatelstwo, jak Inteligeucyg miej- i 


zcową. P. barmiatrz Krzysztoforaki dziękował władzom 
za przybycie, oraz starania około założenia Semlna- 
ryum w Kętach i wniósł tomat na cześć cesarza, Wy- 
rażając życzenie, by Pan Bóg rychło przywrócił go do 
xdrowla. 

P. radea dworn Dembowski toastował na cześć 
mlasta Kąt w ręce p. burmiatrza, życząc, by nowy 
zakład pomyślnie się rozwijał | był chlubą miasta. 

P. radca szkol. kraj. M, Zaleski wyraził szczere 


podziękowanie obywatalstwu i miejscowej inteligencyi | 


W. NIDECEA. 


ZEMSTA. 


Szkic a natury. 


Więc Kanimiers żeni się! 

Ceemug tera dopiero zrosumiała, jak drogim 
stał się dla niej, eremu Awiadomość miłości sbu- 
dziła się w dusny dopiero wraz s wieścią, że 
om dla niej stracony na zawsze | 

Jak to dawno było, pięć lat temu... 

Powietrze żarem padało, staw płonął, w jednej 
tylko stronie, ocleniona srebrzystemi wierzbami 
woda była ciemną zupełnie i zdawała się przepa- 
ścistą tonią. Maleńka rybka ukazywała się esasem 
na powierzchni, lub owad jaki trąci? ją lekkiem 
skrzydełkiem, radzemrał cicho i wirujące, błyssesąc 
barwnem ciałkiem, leciał dalej. 

Siedzieli obok siebie nad brzegiem stawu. 

Naraz on pochwycił ją w ramiona, pocałunka- 
mi pokrył jej oczy, twarz i włosy, mówiąc, że ją 
nad życie kocha. 

Obnrzona i zdnmiona wyrwała się s jego objęć 
i powiedziała mu, że uważała go zawsze za kre- 
wnego tylko, że jest jej obojętnym zupełnie, że 
pocałunki jego niechęć i wstręt nieledwie w niej 
wsbudsiły. 

Zbladł bardzo. Patrnył na nią przejmującym 
wsrokiem, pod którym czuła dziwny niepokój, £ ża- 
lem xmięazany. 

Głękokim, jak przysięga nroczyście brzmiącym 
głosem mówił, że jej nigdy kochać nie przestanie, 
bo gdyby nawet zechciał, nie mógłb. Ala on nie 
ehee tego! Wierzy, że ją wytrwałem, zawsze ró- 


za atarania około doprowadzenia nowego dzieła do 
akotku. Ka. prałat RBielenin wzniósł tonat na cześć 
przedstawicieli władz szkol. kraj, p. radcy Iiembow- 
skiego i p. radcy M. Zaleskiego; p. dyr. Gebhard 
podniósł zasługi p. radcy M Zaleskiego na polu akol- 
mletwa w zachodniej części kraju, araz jego szczerą 
życzliwość dla nanczycislatwa. P. inspektor iobrzań- 
aki dziękował imieniem inspektorów szkolnych. których 
działalność i zasługi podniesiono. 

Imieniem nauczycielatwa miejscowego przemówił p. 
dyr. Tymek, wznosząc toset na podziękowanie za wy- 
razy uznania dla pracy nauczycielskiej, wypowiedzia- 
ne przez reprezentantów władz szk., oraz wzniósł tonat 
ma cześć duchowieństwa miasta Kęt i okolicy, która 
z calą życzliwością popiera ntworzenie nowej inatytu- 
cyi naukowej. 

P, radca Dembowski w towarzystwie starosty Bie- 
siadeckiego odjechał do Blałej, żegnany z emtuzyaz- 
mem na dworcu przez enła uauczycielstwo i ilezne 
grono obywatelstwa, oraz intaligencył miejscowej z bur- 
mistrzem na czele 

Późniejszym pociągiem odjechał p. radca M. Zale- 


Ju uczestników uroczystości, obdarowany pięknym bu- 
kletem od dziatwy szkolnej. W Seminarynm, do któ- 
rego z każdą chwilą napływa curaz więcej młodzieży, 
odbywają silę dalsze przyjęcia, a nauka rozpocznie się 
już w najbliższych dniach 

Młodzież przyjmują tn z ochotą na mieszkanie 0- 
bywatele z Kęt l utarają się mlatwić jej pobyt, nie 
stawiając wysokich cen, tak, że w zdrowej i pięknej 
okolicy kraju będą mogli kandydaci ka tałcić się ta- 
alo 1 rozwijać pad każdym względem lepiej, niż w 
ciężkiej atmosferze wielkomiejskiej. Jest więc pewność 
że to nowe seminarynm odda apołeczeństwn dobre 
usługi. 


Trzęsiemńie ziemi we Włoszech. 
(Telegramy „Notcin*). 

Rzym. Dzienniki opisują obszernie rozmiary ka- 
tastrofy w Oslabryi. Z tych opisów wymka, że 
najwięcej dotknięte zostały Ferrozzano 1 Branca- 
leona. W Ferrussano akcyę ratnakową ogromnie 
utrudnia powódź. Miejscowość Coparto jest 
zupełnie eniszczona. Wiele osób straciło 
życie. W miejscowości Santitario zawalił się bu- 
dynek municypalny. 

W gminie Ferruzzano podczas trzęsienia ziemi 
zginęło 100 asóh. W Reggio di Calabria aparaty 
wykazują clągie słabe wstrząśnienia. 

Regglo dl Calabria. Ferruzano jest zupełnie s 't- 
szczone. 200 zabitych leży pod gruzami. Mnóstwo 
esób rannych. 

Regglo di Calabria. W Ferruzzana wydobyto 
z pod gruzów prócz 200 trupów, przeszio 400 rau- 
nych. Wysłano tam dalsze wojska i lekarzy. 

Rzym. Według wiadomości z Kalabryl, w Zoo- 
pesta podczas trzęsienia ziemi zginęło dwoje lu- 
dzi. — W Gerace runęła starożytna katedra wtel- 
kiej wartości. 

Minister Lacava, który znajdował się w Monte 
Leone, udał się do miejsc dotkniętych katastrofą. 


| Wczoraj przed południem przyjął król premiera 


Giolittiego, który przedstawi] nadeszłe dotąd 
Suczegóły. — Wojsko pracuje pod kierownictwem 


wnie silnem przywiązaniem zdobędzie. Ona przecież 
nie potrzebuje się obawiać natręctwa. Nigdy już 
słowa miłości nie usłyszy z ust jego, dopóki mu 
sama nie powie, że go kocha. 

To będzie jego zemsta. 

Do tego czasu niech go uważa za przyjaciela, 
brate, sa rzecz swoją wreszcie, którą rozporządzać 
może dowolnte.. 

Odtąd, chociaż widywali się równie często, jak 
poprzednio, Kazimiere na krok nie odstąpił od te- 
go, co powiedział... 

Jakże boleśnie ściska się serca Anny, kiedy 
przypomina tę scenę z przeńzłości. 

Dlatego więc milezał, że ją już przestał kochać! 
Miłość jego pod wpływem czasu na spokojną prey- 
jażń, na życzliwość braterską się zmieniła, kiedy 
ona tymczasem... 

Bezbrzeżna rozpacz przejęła jej duszę. 

Do niego żala nie czuła bynajmniej. Odtrąciła 
go, miał prawa pokochać inuą, tylka całe jej je- 
stestwo przenikała dojmująca tęsknota sa szczę- 
ściem, które z własnej winy utraciła. 

Naraz usłyszała znajome kroki w sąsiednim 
pokoju. 

Krzyknęła i zerwała się. We drzwiach stał 
Kazimiers. 

Cey przychodził, aby nsigrawać się z niej, 
runcić w oczy słowa, podobne tym, jakie od niej 
niegdyś usłyszał ? 

Nie, nigdy, to upokorzenie! 

Zdziwionym, ehociaż pełnym współcznela Wzro- 
kiem spogląda przybyły na piękną dziewczynę. Co 
się jej stało, gdzie się podział jej zwykły spokój, 
dlaczego tak bladą i zmienioną była ? 

Siłą woli zapanowała nad swem wzraszeniam 


LALKI i ZABAWKI 
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inżynierów i urzędników nad usnnięciem gru- 
rjw. 

Regia di Calabria. W miejacuowcici Casanano 
zawaliło się 23 domów. Jedna osoba zginęła, 6 od- 
nlosło ciężkie rany. Także z inuych miejscowości 
donoszą o poważnych katastrofach. Rząd prze- 
znaczył tnaceuiejsze anmy na darsźną pomoc. 


z : : 
Go słychać w mieście? 
Kraków, dnia 26 października |* 

Z teatru. Wystawiona wezeraj „Wojna domowa” 
Z. Przybylakiego, oświetlona jest tem namem ałone- 
czkiem pogody, niefraaabliwości | puderiaantluwego lin- 
moru, który daje kamedyom Przybylskiego zawsze teu 
aam, luby, lukrecyowy pokost hamorn. Chwilani zdaje 
się, że trzeba rzeczywiście zazdrościć autorowi, który 
potrafi dzisiaj jeszcze, wśród tyln niepokojących i prze 
lomowych faz życia ajolecznego, chadzać aobie z cy- 
buazklem i w szlafroczku, jakby nigdy nie — | poka- 
zywać naa idyllieznia sprawy nader zacne, leżące już 
od dawna pod apokojną megiłką przeszłości i azacowne- 
go zapomnienia. No — ua to nie ma rady. Z wyko- 
nawców należy podkreślić rolę p. Jednowskiego, Ko- 
aińsklego, Staniaławakiegu, p. Modzelewskiej | pani So- 
kollez, która dała swej roll wiele szczerego, nieprzery- 
sowanego humoru i pomysłu. Uważam za ważną rzecz 
sprawozdawcy podkreślać włeśnie takle szczegóły inter- 
pretacyl, zwłaszcza Jeżeli się rozchudzi o artystkę, któ- 
raj należałoby dawać oposobność du rozwijania wię i za- 
uiania we własne ally. Z. K, 

Z teatru miejskiego. „Cyd* Uornaille'a grany był 
w Krakowie po pierwszy w r. 1820 w tłomacza- 
nin Osińskiego. jstępnia wznawiano go — Jak się 
dowiadujemy od dyr. Katreichora — w do. 25 liaw- 
pada 1827 i dn. 15-go atycznia 1899. Od tego dnia 
tragedya Conieillea nie była już graną w Krakowie. 
Ośmdziesiąt bez mala lat upływa — zanim ukaże się 
znowu 2 października 1907 w Homaczenin Wyspiań- 
skiego. 

„Stowarzyszenie rzeżników* przy polskim “wią. 
zka zawod katolickich robotników urządza przedstu- 
wienie amatorakie w niedzielą dnia 27 b. m. w Domu 


robotniczym przy ulicy św. Tomasza |. 37, Odearaną 
zostanie sztuczka p. t. „Młynarz i jego córka“ pod 
kierow. p. T. L. Początek o godz. 7 wieczór. Po przed- 
stawienia zabawa. 

Z krakowskiego klubu szachistów. Z powodn 
zbliżającej mię 15-letniej rocznicy założenia krakow- 
skiego klubu szachistów w Krakowie — odbędzie się 
jabilaenszowy tarniej szachowy. Dla udogodnienia i za- 
chęcenia jak najliczniejszego udziału członków w tur- 
nieju, wydział uchwslił ograniczyć częm na roze- 
granie turnieju w ciągu jednego miesiąca przyczem 
każdy uczestnik turniejn rozegra tylku jedną partyg 
z przeciwnikiem. 

Torniej rozpocznie się 17 listopada i trwać będzia 
do 17 grudnia b. r. Bliższe szczegóły i warunki tur- 
Jwieju ogłoszone 1ą w lokaln klubu mieszczącym się 
od założenia w kawiarni p. Kijaka, Rynek linia A—B. 
Nr. 44 I piętro 

Za stacyl ratunkowej. We czwartek wieczorem 
opatrzyło pog towie wyrobnicę z (drzegórzek Anną Zwou- 
lińską, dotkl,wie pobitą przez jakiegoś robotnika. 

Równie zawezwano pogotowie na Rynek główny da 


| 1 jak zwykle podała mu serdecznie rękę na powi- 
tanie. Tylko ta mała rączka zimną była jak lód, 
jakby wszystka krew z niej zbiegła. 
| Podniósł ją do nst i składając na niej ciepły, 
serdeczny pocałunek, powiedztał: 
— Dziwie zmienioną jesteś, Anno. 
nte chorowała ? 
— Nie chorowałam — odpowiada berdźwię- 
cznym głosem. 


Czyś aby 


Przez chwilę trwa pomiędzy nimi milerenie, | 


które ona pierwsza przerywa. 

— Ach] Zapomniałam ci powinszować.. — 
mówi suchym, urywanym głosem, starając się przy- 
tem nwolnić swe ręca. 

Nie zatreymuje ich przemocą. 

"jylko wyraz żaln i goryczy przebija w jego 
źrenicach. 

Powinszować? — powtarza. — I czegóż to, 
kuzyneczko? 

— Narzeczonej przecież — śmieje się z przy- 
musem. 

On miiczy, tylko patrzy na nią gorącym wzro- 
kiem. 

Więc dla tego tak zmienioną, inną niż zwy- 
kle była dzisiaj, z powodu tej fałszywej wieści. 

Jakże błogosławi to nieporozumienie... 

Więc nie jest jej obojętnym! Miałażby nadejść 
chwila, której od tak dawna pragnął, na jaką tak 
wytrwale, usilnie pracował? 

Szalona radość przejmuje jego serce, ale ears- 
zem budzi się w nim poczucie krzywdy, jakiej kie 
dyś doznał od ukochanej. 

Dopóki walczył o jej miłość, zapracowywał ua 
nią, nie cznł nigdy żaln, teraz, kiedy mn się zda- 
je, że zwycięża, jego duma męska tak dłago i bez- 


niejakiego Romana Ruczyńskiega poranionego nożem na 
głowie | twarzy. Wedłng protaknła policyjnego napa- 
dll na przechudzącego obok kościoła N. Maryi Panny 
dwaj nożowniey Firek i Susul i znpałnie bez powodu 
zaczepili go a następnie pobili, Napsatników njęta io- 
sadzono w aresztach. 

W nocy z 24-go ma 25-gu b. m. przachadzących 
regatką Warszawską kiiku robotników, spostrzeglu le- 
żącega w rowie starszego jaż mężczyzną bez znaku 
żyela. Przybyłe ua ich wezwanie pogotowie ratunku- 
wa skonstatowało, że mężczyzna ów, który się nazy- 
wa Józef Ojak i liczy 58 lat, ma zapalania plue w 
stopnln najsilniejszegu rozwoja choraby. Ojaka ud- 
wieziono do nzpitała ów. Łazarza. 

W piątek rano opatrzyło pogotowie ratunkowe 
słożącą Katarzynę Ronach, która nagle zmałabła na 
nlłcy Zwierzynieckiej 1 stróża Jana Polaka poraniu- 
nego na twarzy i głowie podczas atakn eplleprycz- 
nego. 

Wykrycie włamywaczy w filii pocztowej przy 
ul. Podwale. W sprawle tej kradzieży przybył we 
czwartek ze Lwows, celem poczynienia «dpowiednich 
dochodzeń, komisarz dyrekcyi poczt p. Kowarzyk. 
Jak stwierdzono, złodzieje zabrali liarowych marek za 
206 kor., a gotówką 62 kor., z tego 15 kor. drobny, 
dwnhalerzową, a 17 kor, jeduolialerzową monetą, nową, 
doplero co z ped stempla. Tn zać właśnie drobna i no- 
wa moneta pomogła władzom policyjnym wykryć apraw- 
ców. Za włamywaczami śledzili bez wytchnienia kom 
pol. Krupiński i inepektor pol. Br. Karez. Między in- 
nymi w piątek nad ranem w jednym z nzynków przy 
ul. Krowoderskiej policya napotkała ua skradzione je- 
dno i dwnhuierzówki, a następnie wykryła apratrców 
w liczbie pięcia. Jeden z aresztowanych, Stofan Piac, 
naiłając uwolnić się z rąk policyanta, wydarł ma siy, 
a następnie porzął uciekać i groził ńcigującym go ua- 
bitym rewolwerem. Kiedy jeduak zbieg znalazł mię w 
mzezerem poln na Nowej Wèl, inspektor p. Karcz wy- 
strzelił na postrach w strong Piecha. Strzał ów podzia- 
łął doskonnle, Piech stracił oaraz rezon ł siłą w na- 
gach, a nawet w rękach, bo wypaścił rewolwer na zla- 
mię. Całą azajkę odstawlono pod telegrai i przystąpio- 
no do przealnchania pojedynczych aprawców. Prowody- 
rem całej tej kradzieży był 20 kilkolatui Stefan Pioch, 
praktykujący na montera w jednej z krakowakieli firm 
instalacyjnych, Przesłnchiwany przyznaje, że dopnócił 
się jnż poprzednio kilku drobniejszych kradzieży 
o ostatnią pupałaił z namowy niejaklego Józeta Mali- 
ka, który w tej aamej firmie był zajęty Jako bnchalter 
i rysownik, Za mzyskąue z kradzieży pieniądza chcieli 
obydwaj wyjechać rzekomu na atndya politechulczna do 
Mitiweidy w Saksonii, (baj zdradzają pewną lekko- 
myślnaść życia inle zdają sobie dokładnie oprawy z po- 
pełnionego czynu. Trzecim ich wspólnikiem hył termi- 
nator ślnaarski, niejaki Władysław Maczek. Śledztwo 
i przeałachiwanie reszty aresztowanych prowadzi dulaj 
kam. Krupiński. 

Kapełuszawa złodziejka. Onagdaj jechał tramwau- 
jem kapral 1 pmkn artylsrył korpuśnaj Jaromir Hala. 
Obok nego stała na platformie wozu kapeluszowa ja- 
kaá dama, która intrygnjąc wojaka czołem) apojrze: 
niami i taląc alg do niego, wyciągnęła mu z kieszeni 
pugllares z 5 koronami. Kapral w dość wielkim na- 
tłoka we wozie wyraźnie nie poczuł kradzieży, ale 
gdy przyszła zapłacić za bilet spostrzegł brak pieulę- 
dzy. Wysiadłszy więc na najbllszym przystanku spo- 
woduwał przyaresztowanie podajrzanej mu damy, — 


Jitośnie przez nezucia silniejsze od niej nawet de- 
ptana, podnosi butnie głowę. 

Nie odstąpi od tego, co powiedział wówcewa, 
musi mn dać to zadosyćuczynienie | 

Stoją naprzeciw siebie, jak dwaj sapaśnicy, 
mierzący swe siły. Oboje myślą o ubiegłej przed 
laty pięciu chwili. Z przedziwną jasnością odczu- 
wsją wzajemnie swe nczncia. 

Nie zaprzeczył dotychczas slowem żadnem, 
ona przecież wie, że wiadomość o jego narge- 
czeństwie jest fałszywą, że on ją zawsze kocha, 
jak w owej chwili, kiedy oburzeniem i szyder- 
stwem nieledwie odpowiedziała na jego gorące 
słowa, lecz czuje zarazem, że coń emieniła się w 
ich wzajemnym stosunku, że to już nia niewol- 
nik, błagający o miłość, lecz władca, któremu 
ona ulegać musi. 

Zwolua spuszcza obezwładnione jego gorącam 
spojrzeniem powieki i cicho, szeptem prawie, o- 
powiada o wleści, która ją tyle bólu kosztowała, 
mówi, jak pod. jej wpływem zbudzlła się w nlaj 
samowiedra uczucia. 

— Niegdyś powiedziałeś mi, że ja sama wy- 
znać ei muszę miłość moją, że to ma być twa 
zemsta. A więc tak, kocham cię całą duszą. Od- 
daję ci alẹ. Możesz mię odtrącić, lub przyjąć. Jak 
ty niegdyś, ja cl teraz powtarzam: Cokolwiek mi 
odpowiesz, kochać cię nia przestanę. 

Sława jej rospływają się w gorących pocałna- 
kach, jakiami słuchający pokrywa jej pobladte, 
drżące usteceka. 


poleca po niskich cenach 


lw wl 


elkim wyborze 


C. Szczurkowski, Kraków, ul. Grodzka 2. - 


W pollevi podezma rewizyi mie znaleziono wprawdzie | 
prz niej pugilareau wojaka, ale ża to złoty pierścio- 
nek, takież kolczyki ł srebrny zegarek, pochodzące 
z kradzieży. Kapelnszową ową damą jak uię okazało 
jeat znana nałogown złodziejka 22-letnin Zofia Sikora 
z Męciuy. 

Srebrna wasala. K. m dr Sząraki obchodzi 
w dniu dziai m arebrne wesr]e. Ślubu przed 25 la- 
ty udzielił driekan kanonik Twardowski z Wieli- 
ezki. 

Rosyjaki oszust na bruku krakowskim. One- 
gdaj przybył du Krakowa z Będzina niejaki Wiener 
Szyja, który dopnáci? aię w Królestwie Polskim oszn- 
kańczego bankrnctwa blisko na pól miliona robli. Na 
skutek telegraficznego doniesienia aresztowano go w 
Krakowie i zatrzymuna w aresztach aądn krajuwogo 
karnego. Szyja ostanie prawdopodobnie wydany wha- 
dzom rosyjskim 

Z kroniki policyjnej. Unegdaj aresztowała policya 
przedalębiorczego złodzieja 28-letniego Franciszka Bo- 
bera za kradzieź dwnkołowego wózka. Bober kradnąc 
takie wózki wymieniał im koła, malował ete., a patem 
sprzedawał jako swój wyrób. 

Za naiłowaną kradzież beczki z piwem z wozu 
browarowego aresztowana 15-letniego Józefa Jezior- 
skiego. 

Awanturniczy wożnica. W piątek w poludnie 
nroaztował policyant w ml. Lwowskiej w Podgórzu, 
wiźnicę z Płaszowa Wojciecha Zająca, który będąc 
pijanym galopował po Podgórzn, grożąc przechodniom 
najechaniem. Aresztowany atawił opór a nawet rzu- 
ciwazy się na policyanta, począł go dusić Dzięki na- 
deszłej pomocy policyjnej odstawiono Zająca do ara- 
aztów, ale i tu się jeszcze nie uspokolł, bo powybljał 
szyby w nreaztach i poturbował dotkliwie dozorcę, tak 
że go masiano wreszcie dla napokojenia skrępować. 

Zaplniana. Robotnik Andrzej Bajer, zamieszkały 
ua Kaźmierzu przy ul. Szerokiej doniósł tntejszej po- 
licyl, że 9-latnla jego córka Marya opuści dom 
jeszcze 20 b. m. dotąd mia wróciła. Zagiolana była 
ubrana w bimią aukienkę i ezerwoną blazkę. 

Llet gończy. Władze policyjne z Wiednia ścigają 
niejakiego Józefa Griluateina, który dopuścił wię aze- 
rogu znacznych oszuatw, płacąc złotnikom i jubilerom 
tamtejszym za pobrane od nich kosztowności podro- 
bionymi czekaimi, piawnymi rzekomo w drezdeńskich 
bankacli 

Posledzonie Rady miasta Podgórza. Wczoraj 
popołndnin a gndz. & odbyło wię posiedzenie Rady milej- 
akloj pid przewodnictwem bnrmiatrza d-ra Maryew- 
ukieęu. 

Przed przystąpieniem do porządku dziennegu od- 
czytał burmiatrz azereg piam i podań, jakie napłynęły 
do prezydynm wilasta. Z kolei wybrała Rada delega- 
tem na wiec 30 miast, mającego się odbyć wa Lwo- 
wie w przyszłą niedzielą tj. dnia 27 b. m., dr, Ober- 
lhndera. W wiecu tym weźmie także odział bnrmiatrz 
dr. Maryewaki, 

Następnie zawiadomił burmistrz Radę o razporzą- 
dzeuin krajowej dyrekcyi ukarbn, zniżającem roczny 
podatek miejskim zakładom elektrycznym który dotych- 
czau wynosił 1200 kor. 43 hal. da 482 kor. 70 hal 
Miaato zyskało na tem, dzięki zabiegom bnrmiatrza 
biako 1500 kor. Dalej przystąpiła Rada do obrad nad 
programem porządkn dziennego, poczen przyjęła do 
związkn gminy miasta Podgórza, Jana Bnckiego, Każ- 
wierza Doboszn, Jakuba Pająka, Wolfa Klagsbruna i 
Snumela Fischlera. Prawo przynależności nadano Lei- 
huwi Wettatcinowi za upłatą 40 koron na fanduez o- 
bogichi miaatą | warunkowo Antoniemu Marciniakowi 
hez ovłaty. Uchwaliła równie wydzierżawić i podnająć 
szereg budynków i zakładów miejskich na rok przy- 
szły. W dalszym ciągu przyznano gminie dodatkowy 
kredyt na budowę kanału na granicy Podgórza i Lu- 
dwinowa w kwocie 320 kor, | załatwiono azereg 
wnlosków kamisyi gospodarczej, dotyczących nabycia i 
uprzedaży gruntów gminnych osobom prywatnym. 
Uchwalono także dedatkową sprzedaż kilkunaatn sążni 
kwndr. pod budowę gmachu miejskiej kasy onzczędno- 
úci, ponieważ miejsce poprzednio nchwałona okazało 
się po dokonanych wymiarach za szcznpłe. Po ożywia- 
nej dyskonyl nad przedłożoną ofertą konsorogum wi- 
niarzy, uchwalono wydzierżawić im pobór dadatkn 
(100 proc.) gminnego do podatku konanticyjnegu od 
wina na lat 3 za zniżoną canę 3000 kor. 

Barmlstrz przedstawił nantępnie Radzie przebieg 
nkładów z ministerstwem akarbn co do pomiarów po- 
ligonalnych miasta Podgórza. 

Ministerstwo zkarhn podjęłu dokonanie pomiarów 
miasta na bardzo korzystnych warunkach. Ponieważ 
obeenie wykazy tabularne f mapy są w opłakanym 
stanie, tak iż nikt pewnie nie wie co posiada, wnosi 
mowca © przyjęcie propozycył minlateratwa, którą po- 
piera, aby spłatę ryczałtu w kwocie 5700 koron za 
pomiary, rozłożyć na 10 lat, Wniosek ten uchwalono. 

Dalej przyjęto da wiadomości oddania w zarząd 
miastu inwentarza parku na Krzemionkach przez p. 
Wojciecha Bednarskiego. 

Burmistrz postawił wniosek, aby p. Bednarakiemu, 
x którego inicyatywy park na Krzemionkach założono, 
złożyć podziękowanie, park nazwać imieniem Wojcie- 
cha Bednarskiego i prosić założyciela, aby i nadal 
parkowi nżyczal swej opieki. Wniesek jednomyślnie 
przyjęto. 

W koścu dokonano wykorn komiayi budżetowej ma 


rok 1908. W skład jej weszli radey Józef Stępień, 
Andrzej Dawidowski, Leopold Epateln, Henryk Fraen- 
kel, prof. Przybylski, dr. Salomon Oberliinder, Antoni 
Mateczny, dr. Józef Kumilewicz i dr. Izydor Fener- 
eiten. 
Naetgpnie zarządził burmistrz poniedzenie tajne. 
Repartuer taatru mlejskiego w Krakawia. 
Sobota: „Cyd“. 


Niedziala o godzinie 3-ciej popol.: „Złota 
czaszka“. 
Nlsdziela o godz. 7-mej wiecz.: „Cyd“. 


Poniedziałek 
ny popularne). 


„Moralność pani Dalakiej“ (ee- 


Skandaliczne tajemnice berlińskiego 
dworu, 


Proces Moltke —Harden odsłonił istae bagno 
na dworze pruskim. 
Dzieje tej sprawy przedstawiają się, jak nastę- 


puje 

Pół roku temu, oficerowie gwardyi pruskiej 
w Poczdamie zajmowali się żywo sprawą ka. Hen- 
ryka, który musiał wyrzec się wyboru na mietrza 
ezkonu Johanitów i wyjechać nagla do Egiptu. 
Koła owe niemniej żywo omawiały samobójstwo 
kilku oficerów, którym zarzucono zboczenia ee- 
kaualne, przyczam powoływano stę ua tygodnik 
„Zukunft*, rzucający dość wyrsźne podejrzenie, 
że zboczenia takie objawiają się także wśród wy- 
soko postawionych osobistości. 

Słyszał to następca tronu pruskiego, kasal 
więc podać sobie wspomniane w rozmowie name- 
+y tygodnika i rawiadomił o wszystkiem cesarza. 
Skutek był ten, że hr. Hohenau, jeneral „a la 
solite“ przy boku cesarza, tadxież hr. Kuno-Molke, 
komendant missta Berlina, otrzymali dymisyę, a 
ks. Eulenburg popadł w niełaskę. Zayreyjeźniony 
z ka. Eulenbnrgiem radca ambasady francuskiej, 
Lecomte, który należał również do „stołu biesla- 
dnego w Liebenbergu", posiadłości księcia, był 
na włęsne życzenie odwołany e Berlina. 

Ks. Knlenburg, br. Moltke ete. stauowili klikę 
znaną w Berlinie pod nazwą: „die Llebenlerger 
Tafelrande", od nazwy retydencyi hr. Ealenbur- 
ga, która wywierała wpływ deeydnjący na posta- 
nowienia cesarea, który jeździł do Liebenbergn 
włela razy ahodziło o jakieś rasadnicze zmiany w 
polityce lub w gabinecie, Klika otaczała Wilhel- 
ma II atmosferą niasłychanego pochlebstwa, a u- 
względniając zmienione upływem wieków stosunki, 
było to jednak coś podobnego do neronowskiego 
dworu. 

I tu i tam wwawiano w cesarza, że jest pier- 
waym poetą, rzeźblarsem, muzykiem i... eo naj- 
dziwniejsza, wojowaikiem swego wieku; I tu i 
tam gdohywano takiemt środkami osobiste korzy- 
ási, a w dodatku ulrwalano monarchę w nulechęci 
do parlamentaryzmu, wpajano w uiega upodoba- 
nie do hakatyrmu |! w ogóle do polityki osobi- 
stej, nie znoszącej kontroli nietylko sejmu, ale 
nawet ministrów... 

Wobec ugólnia znanej sympatyi cesarza do 
liebeubergskiej Tafelrunde, eretyczne zboczenia 
jej członków uchodxiły bezkarnie. 

Walkę e tą kliką podjął jeden z najwybitniej- 
szych publicystów 1 dzieunikarzów redaktor tygo- 
dnika „Zukunft* Harden. 

Proces, do którega rząd zmusił hr. Molke stał 
się jednym + największych skandalów dworskich, 
| wykrył całe bagno rozpusty I degeneracyi na 
dworze pruskim. 

W pierwszym dniu procesu szczególniej skan- 
dalicene były zeznania rozwiedzionej żony hr. 
kac który nie zaprzeczał ich prawdel- 
wości. 


Telegramy „Nowin*. 


Berlin. Na wczorajszym dniu rozprawy pu- 
bliezuość zjawiła się jeszcze liczniej, niż one- 


laj. 

Obrońca Hardena twierdzi, że enamientemn sto- 
sunków, jakle Harden w swych artykułuch zwal- 
czał, jest to, iż panowie, otaczający najwyższą o- 
sobę, byli seksnalnia obarczeni. Tego jednakże 
Harden w artyknie nie wypowiedział, to mówi 
dziś obrońca jego. Nie twierdzi, że Moltke czyn- 
ny brał w tam udelat, ale że nie obeemi ma by- 
ły skłonności tych panów. Prosi sąd o stwierdza- 
nie, że ka. Eulenburg w tych orglach brał u- 
dział. 

Moltke oświadcza, że odpiera = całą ata- 
nowcsością zarzut, jakoby w pobliża monarchy 
istniała „koło rsób*, które działało wspólnie po- 
lityeznie. 

Harden twierdzi, że Moltke był zmnsrony 
wnieść skargę; w przeciwiym razie musiałby zło- 
żyć mundur. 

Obr. Moltkego powałuje się ns śniadectwo 
cesarza, że Moltke nigdy nle używał swego sta- 
nowiska dla przeforsowania życzeń natury poli- 
tycznej. 

Harden na twierdzenie swe, że Moltke roztał 
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Zamówienia odwrośnie. — W niedziele i Święta zamknięte. 


dawniej 
ej SCHULTZ 


zmuszony do wniesienia skargi, powołuje się na 
świadectwo ks. Rułowa i hr. Hiilsena Trybunał 
po naradzie uchwala — nie roztrzygając na razie 
innych wniosków — dopuścić dowód, że w ko- 
łach przyjaciół ka. KulenbLurga, Hohenaua i Molt- 
kego uprawiano delikta przeciwne naturze. Tę 
część rozprawy uznano jako poufną, ale przedsta- 
wlelela prasy są obecni. 


Jeden z b. kirasyerów gwardył zezuaje jako j 


świadek, że w r. 1895 watąpił jako ochotnik do 
polka „Garde du Corps“. W r. 1896 rotmistrz 
hr. Linar uczynił mu niemorslną propozycyę. Qa 
na to się sgadsi? | z innymi towarzyszami udał 
się do willi hr. Lirara. W tem zebraniu było 
kiiku panów, między tywmi hr. Hohenau i ci do- 
konywali nie dających się powtórzyć czynności. 
Świadek sądzi, że także i Moltke znajdował się 
w tem tawarzystwie, W pułku wiele mówiono o 
ekacasach wyższych oficerów. Jako psychopatów 
seksualnych wymieniano także ks. Fryderyka Leo- 
polda, ka. Fryderyka Henryka i b. adjutanta 
przyhocznego cesarza Moltkego. 

Moltke oświadcza, że wprawdzie w tym cra- 
sle był w Poczdamie przybocznym adjutanten, 
ale nigdy nie był w willi Llvara. 

Ne zapytanie przewodniczącego świadek poda- 
je, że w każdym razie mówiono, iż Moltke był 
w tem towarzystwie. 

Przytem przychodzi do koutrowersy| między 
obu stronami, czy ks. Kulenburg brał udzisł w 
tych zebraniach. 

Dr. Gordon oświadcza, ża chodzi tu o pomył- 
kę co do osoby Eulenbnrga. Harden jednak ob- 
staje przy swem twierdzeuln. 

Następny Świadek, wachmistrz pułku „Garde 
du Corps“, oświadosa, że w październiku r. z. 
zgłosił się służący hr. Lynara s prośbą o zwol- 
nienia ze służby, ponieważ hr. Linar jest zbyt 
czulym wobec niego. 

Swladek generał Kessler, komendant korpusu 
gwardyj, oświadcza, że nle mu nia wiadomo, jà- 
kaby Moltke mówił mu, iż ke. Eulenburg zaw'- 
kłany jest w sprawę, dotyczącą zbrodni przeciw 
naturze i jakoby Linar miał być zamianowany 
przybocznym adjutantem. 

Obrońca Hardena powcluja się wubec tego 
ma świadectwo szefa gabinetn wojskowego, br. 
Hitlsena. 

Nastąpiła przerwa, poczem o godzinie 3 kwa- 
franse na 5 postanowiono rozprawę odroczyć do 
dzisiaj. Dziś ma się pojawić jako Świadek ks. 
Filip Eulenburg. Trybunał mimo świadectwa le- 
karskiego nie uważa, aby ks. Kalenburg, który 
przybył do Berlina, był tak chorym, ażeby nie 
mógł się w sądzie jawić. O wzrnszenia moralne, 
których według Świadectwa lekarskiego książę 
musi unikać, nie trzeba się obawiać, ponieważ 
książę przecież czuje się niewinnym. 


Z Rady państwa. 


Wiadeń. Na wczorajszem posiedzenin Izba prey- 
ka do pierwszego czytania przedłożeń ugodo- 
wych. 

Hr. Sternberg w zapytaniu do prezydenta 
omawia zajścia dnia onegdajszego 1 przedstawia je 
szczegółowo. Z przedstawienia tego wynika, że 
przesłano mu pocztą karykatorę, która obiegała 
wśród posłów, a także i między socyalistami. — 
Kiedy karykaturę tą pokazał w kuloarach dzien- 
nikarzom, socyaliści rzucili się na niego, tak, że 
tylko z trudnością uszedł pobicia. Nadto socyalni 
demokraci jeszcze użalili się na ulego u prezyden- 
ta, ga co prezydent udzielił mu napomnienia, — 
Mówca zwraca się przeciw terroryzmowi socyal- 
nych demokratów, którzy wprawdzie wszystkich 
w trwogę wprawiają, lecz którym mówca nie da 
się zaatraszyć. W  nejbliżazych dniach pokaże 
mówca lebie wizernnek Chrystusa, które- 
mn socyalni demokraci domalowali 
oślą głowę. (Bursliwe przerywania ze strony 
socyalnych demokratów, którey przez kilka minot 
hałaaując, nle pozwalają pos. Sternbergowi dalej 
mówić). Hr. Sternberg w końcu oświadcza, iż pro- 
ponuje socyalnym demokratom pakt, że 
ieh nie będzie więcej obsypywał obelgami, jeżeli 
go do obelg nie sprowokają. W końcn zapytuje 
prezydenta, jakie da mu zadośćuczynienie i jak 
w preyszłości myśli postępować wobec tego, że 
socyalni demokraci wszystkim zapowiadają, iż 
w miejsce argumentów i powagi politycznej zasto- 
sują siłę brutalną. (Oklaski). 

Presydent Welsskirchner odpowiada, ża 
w przyszłości będzie ściśle przestrzegał regulami- 
nu, prosi jednakże Izbę o poparcie w tej mierze. 

Pos. Schuhmeyer w zapytaniu do prezy- 
denta oświadcza, że przemawia nie w imieniu 
stronnietwa, ale jako interesowany we własnem 
imieniu. Mówca na kilkakrotne obelgi ze strony 
pos. Sternberga nie reagował, a takża kiedy poes. 
Sternberg podczas ostatniego posiedzenia pokazy- 
wał karykaturę, z ciem poskromieniem swego 
temperamentu, w interesie godności Igby, sresy- 
gnował z dania pos. Sterntergowi należytej odpo- 
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Grzebienie do czesania, szpilki 


rogowe, celuloidowe i agrafki 
do damskich fryzur. 


wiedzi. Kiedy jednakże na końcu posiedzenia pòs 
Steruberg pokazywał karykaturę także w kuloa- 
rach, wówczas zażądał ad posła BrE wytłó- 
maczenia. Co do twierdzenia pos. Sternberga o ka- 
rykaturze wizeranku Chrystusa, to jest możliwem, 
że karykaturę taką mn nadesłano; ale to jest tylka 
dowodem, że hr. Sternberga uważają za odpowie- 
dniego, by przez niego takimi sposobami azkałować 
socyalistów. 
Posiedzenie piątkowe, 

Wiedeń. Na dr.siejszem posledsenin Ieby po- 
głów pp. Petelene, Zieleniewski i tow 
zgłosiłi wniosek a polepszenia stosunków awansu 
dla asystentów kolei państwowych. 

Nastąpiły dalsze rozprawy nad przedłożeniami 
ugodowemi. 

Posel Chiari poduoal, że rząi anstr. uzyskał 
wazystko, co się w denych warunkach nzyskać 
dało. Mowca występuje przeciwko temu, sby u- 
dzielana jakichś koneesyj narodawośziowych w ra- 
mlan sa głosowanie za ugodą. Gdyby to nastąpiło, 
Niemcy musleliby zmienić swe stanowisko. 

Poseł Lueger oświadcza, że dziś nie można 
lyć ani za, ani przeciw ugudzie, czekać należy na 
dalsze wyjaśnienia. Międay mowam! ministrów w 
Austryi a na Węgrzech zmchodzi wielka różnica. 
Mowca ewraca się przeciwko prawno- 
państwowym koncesyom ! przeciw u- 
stuwie o gwarancyach konstytucyj- 
nych. Z powodu tego cesarz eamlast być kró- 
Jem 2 Bożej łaski, Lędzie królem z laski Kus- 
sutha. Następnie dumaga się mowca wyjaśnień 
co do stosunków wojskowych i co do Bośni i Her- 
zegowiny. W końcu oświadesa mowca, że dalsza 
stanowisko partyi chreeścijańsku-syolecenej zalekeć 
będzie od wyjaśnień rządu w komisyi. 

Zabiera głos pozel Kllenbogen. 


Wybory do Dumy. 
lak wypadły prawybory ? 

Petersburg. Z powodu ukończonych wyborów 
II stopnia, obliczono następujące wyniki: 2313 
wyborców należy do prawicy t skrajnej prawicy; 
526 do październikowców, 506 katetów; 137 na- 
eyonalistów; 678 du lewiey | skrajnej lewicy; 644 
bespartyjnych 1 nieznanego autoramentu (t. zw 
antiraądowych) Większa część wyborów posłów 
odbędzie się w przyszłą niedzielę. Rząd liczy + pe- 
wnością na Dumę zdolną do pracy, obawia się 
atoll zbyt allnej opozycyi skrajnej prawicy. 


Telegramy „Nowin“. 
Cesarz wyzdrawlał. 
Schónbrunn. Ponteważ rekonwalescencya ceira- 
tea trwśle postępuje. nie będą jut więcej ogla- 

szane binletyny. 


Cholera. 


Warszawa. Genersł-gobernator warszawski ru- 
zesłał do gubernatorów Królestwa Polskiego tela- 
grafczny okólnik zawiadamiejący, że guhernię lu- 
belską wobec ujawnionych tam przypadków zasła- 
bnięć cholerycznych należy uważać sa zagrożoną 
przez epldamię Skutkiem tego osoby, przybywa- 
jące z tej gabernii, będą podlegały obserwacyi. 

Kljów. Pet. sj. tel. donosi: W dniu 22 b. m 
w mieście zachorowały 34 osoby, zmarlo 18. 

W gubernii w ostatnim tygodnia zachurowślu 
30 osob, zmarło 17. 


Krach w Ameryce, 


Nowy lork. Ameryka jest nheenie widownią 
kolosalnego krachu bankowego, którego ofiarą pa- 
dto setki większych | mniejszych instytucyj. Upa- 
dła olbrzymia firma Kniekerbocker-Trost, nyadła 
Westing-Honsa Company i w. i. Na wazystkie 
banki i kasy odbywa się run. Rząd pospieszył 
bankom z wydatną pomocą w gotówce. Nad sy- 
tuacyg panuje grupa Morgana, której powiodłu 
się «niszczyć wielki trast kolejowy Harrimsna, 
przeciw któremu zwracała się także akcya prezy- 
denta Roosevelta. 


na ORA 
laka będzie pogoda w sobotę? 


Prognoza wiedeńskiej stacyi melereologicznej 


Galicya zachodnia: Pochmurno, słabe wiatry, tem- 
peratora mało zmieniona i równomierna. 


„CHRONO. 


- FOTOSKOF= 


w Krakowie, ul. Floryańska L. 4, parter, 
przedstawia widoki w kolorach naturalnych. 
Zmiana każdej soboty. Wstęp 10 etntów. 


Urolog Dr. Leon Rapoport 


powrócił i ordynnje jak dawniej w chorobach narak 
skerza i cewki. 


(3—4) Tel. 653. 


pe! 
Kraków, Wielopole 6 


TLO-VIII 


p 


Polska a stóp Chrystusa. 


wedle obrazu T. Bntkiewiczą karta 

korespondencyjna treścl religijno 

patryctycznej wyazła świeżo w 
kalorach nakładem 


KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


Dra Władysława Miłkowskiego 
W KRAKOWIE 
iw. Jann 6, (Hetel Saaki) 
TELEFON Nr. 708. 
Cena sztuki 10 bal; tuzin 1 K., 100 
astuk 8 Koron. 
Ns porto 1 stuki 10 hal. 
Na porto tnzina 86 hal, na porto 
100 srtuk 80 hal. dołączyć należy 
âad 


DROBNE OGŁOSZENIA 


pa 4 kalerzy ad wyrazu 
minimum 50 halerzy. 


zewyłamy na okaz 
Bezptatule E NA 
kl jkarbnicy* każdemu, kto za- 
żąda. Adres: Redakcya „Naszej 
Skarbnicy" w Krakowie ul Ró? 
4 


Poszukiwane. 


sę 2 zdalnych me 
Poszukuje doików dia więk. 
szego składu maszyn do szycia. 
Zgłoszenia do administr. „Nowin“ 
Kraków, Rynek 8 I p. pod „Mecha- 


nik” 1071 
ład i krawiecki na wojsko- 
KIAODIĘ w robotę znajdzie na- 
tychmiaat stałe zajęcie w Krakowie, 
ul. Podzamcze Nr. 12. 1078 


Zdolni sprzedawcy 


poszukiwani są 

do sprzedaży UKRA artykułu. 
Li tylko oferty ratynowanych agen- 
tów uwzględniane będą Stała penaya 
Kor. 60 miesięcznie, urag prowizya. 
Oferty nadsyłać należy pod „Ruty- 
nowany agent" do Administracyi 

„Nowin“ 1079 


sierota, bardzo inte- 
ligenna, z dobrego 
domu, pozdtająca boz opieki, praco- 
wita, znaj się na gospodarstw. 
azyciu białej bielizny i krawieczyu. 
wprawna w piękne ręczne roboty, 
poszukuje 
Wiado- 
Sweoza- 
1086 


miłej powierechowności, 
jakiejkolwiek bądź posady. 
mość 
wlos. 


Julian Gąsiarawski, 


(ficyalisia prywatny 


z ładnem pismem 
wiuający 


językiem polskim 
niamiackim 
x bar. dobremi świadectwami 


kiikunastoletnią praktyką 
biurową 


poszukuja posady zazaz. 


Łaskawe zgłoszenia pod 
„Praca* poate rest. Kraków, 
za okazaniem kwita insorato- 


wego 


R sł 


Do sprzedania. 


Juteres 


z liczną klianielą x powodn wyjazdu 
do odatąpie? Kapitał obrotowy nie- 
panor Wiadomość udzieli ; Dom 

la „Ziemlan” Kruków, Basztowa 
1089 


Nr. 19. 


Teofil Bomer 


Kraków, ul. Długa i. 
(naprzeciw Izby ek 


poleca 
wszelkie przybory da 
szycia i haftu 


pa najniższych cenach, 
5 10884 


usuwa kaszel, 


ADAM PIASECKI 


1% ciągnieniach do roku 13 
duje pięć następujących kuponów: 
lesu austr, czerwanega krzyża, 

daau włosklega czerw. krzyża, 


da. 2 listopada 1907. 
Wszystkie kupony w ilości pięcin 
razem za gotówkę E 71-96 lub na 


Dam kackawy I 


Webrisch-niederdsterr. Merkur 


Czekoladę mleczną 


ZAKŁAD 
artyst -kamieniarsk! 
I budowlany 


lózefa Kuleszy 


Padajmuje sia wyk 
nin grobowców w 
son | Ba prowinoyi. 


tytułem głównej wygranej w 


Najblitsze ciągnienie już 


2:50 kar. 


Berna (Mar.) ul. Nowa 20. 


orzechową 
(wyrób własny) poleca 


Kraków, al. Długa 10. 
ullca Fleryańaka 2 Hetal 
Dreadeński. 680d 


KAPUSTĘ MORAWSKĄ 


tk 
Ogórki znaimskie 
połaca handel pod firmą: 


WOJCIECH 


(LSZOWSKI 


W KRAKOWIE, 
Mały Rynek, róg ulicy 


a 


Najlepsze budziki 


tylka w mojej firmie da nabycia. 


Distnia pisemas rwarasiya 


œ Podnieca apetyt i¿sprawia, że przybywa ciał 
wydzielinę, sprawial, 
mocno znikają. 


„ Wydawca: Lucyna Baczepańska. 


Ńzpitalmej. s48) 


immmmm 


przyjachała z Warazawy i rozpoczęła 
praktykę, 


Kraków, Rynek L. 44 
Il p. Linia A-B. 


Poleca aig jako dobra i praktyczna 


akuszarka. 1085 


regiatrawanej marki 
„Adler - Roskopf- Alarm“ 


aiar gi MIE yod amarar 


ja za zaliczkę 


HANNS KONRAD 


wora w Briz nr, @8 


że zg 


WERE ślubne 


mój bogaty ilnatrowany 
polski sennik zawierają- 
cy 3000 rys. dobrych i 
tanich zegarków, przed- 
miotów złotych i urebr. 
Pierwsza Fabryka zegarków 
HANNŚ KONRAD 
c. k. nadwordny dostawca 
w Brūx L, 487 (Czachy). 


Prawdaim) 


aamajcarski system 


K t- 


pare 
ar Boskopf" 


r rem. uagarak SA 

budsik X g9, ð ataki K 8'— 
Prawdziwy zrebray Romontoar K 840 
o podwdjzyuh Woporiach . . K 1440 


Żadne ryzyka Simiana doswolona lub 
pieniądze © powrotom. 54 


KKKKKKKEKKA 


| Xotel Polski 


w Krakowie ul. Flaryańska 42 
(ahak Bramy Fiaryadakie|) 
boles pokoje dla przejezdnych 
ze iwiatlam, ushoga i opałem od 

2 K. 40h. i wyżej. 668 


HOOK ACCO 


JAN ERKER 


Kraków, ul. Szewska I. 3. 
Skta lamg | nafty y alaza g 


ga Pada Skozybakiaja 
w Libuazy. 
ROZWÓZ NAFTY 
w każdej ilości, na bilety. — 
Cena według umowy. 
Poleca knotki do oliwy, lampki 
maed brary. aacaolki TAAS, 
jwieca, wazalką galantaryg lip. 
Lampki stearynowe na dzień 
zaduszny własnego wyroba. 
Na prawincyę wyayła alę 
odwrataą padztą 


taa niy zalini — kor pitik 


Hran 
1000 


WAŻNE DLA EMIGRANTÓW! 


„Nasa Warda” 


br. w zaszytach miesięcznych 
i kosztuje w pronomeracie 


pa rok: 3 korony — na pół 
roku: 1 koronę 50 kał 


Adres: Redakcya „Naszej 
Skarbnicy* w Krakowie 
ul. Wolaka 28. 1076 


Story 
patyczkowe, żaluzye deasczułkowe, 
rolety płócienne £ samozwijsczem 
prawdziwie amerykańskim najlepszej 
jakości po bardzo przystępnych ce- 
nach, poleca fabryka rolet i żalu- 

zyj pod firmę nı 


WŁADYSŁAW PĘDZIWIATR 
Kraków, Zwierzyniacka 8. 


Zamówienia na prowincyą usknte- 
cenia się odwrotnie. Cenniki saitą- 


danie gratis i franko. 
| 


Magazyn obuwia 
Firmy 


JUNGERWIRTH 


znajdnje się 


przy ul. 
w Krakowie. 


im strusie, marabou i futrzane, 


korona! 


Losy po t kor. 


Najświeższe i najmodniejsze 


Artykuly welniane i Ytóczkowe 


jako to: 


Halki damskie i dziecięce. 
Balera damskie i dziecięce. 
Pończochy damskie, męskie i dziecięce. 
Skarpetki męskie i dziecięce. 


1024 


Rękawiezki damskie, męskie i dziecięce. 


KRamasze damskie i dziecięce. 


Kaftaniki damskie, męskie i dziecięce 
Qgrzewacze ciała hygieniczne. 


Bluzki wlóczkowe, wełniana i barchanowe. 


SŚpodnice wełniane do bluzek. 


Polecają w największym wyborze i po najniżazyeii cenach 


Porebski & Zimler 


Kraków, Rynek 8. 


Wyszły z druku I ag da sabycla we wazyatkich kalęgarniach 
działa wydane pod redakcyą F. B. Zdanawskiego: 


„przewodnik 


dla wyjeżdżających do Brazylii“. 


Wobec stalej amigracyl Polaków do Brazylii, 

to liczące 128 stron ścinego drukn, ułożone na podstawie 

osoblatego zbadania stosmnków na miejscu, oraz danych 

statystycznych | źródeł urzędowych, zawiera praktyczne 

wakazówki dla emigrantów. 
O wartości drleła daje najlepsze pojęcie treść 

- Wskazówki dla emigrantów. — 

Emigracya i kołonizacya. — Obyczaje i prawa — 
Żawody wyzwolone, nanka 

- Hendel polski i przetwory produktów na 

- Przewodnik po stolicy 

Brazylii. — Regulaminy kolonieacyjne. — Zakończenie. 


Geografia i statystyka. 


1 ich stolic. — Stan rzemiosł. — 
i zatuka. 


miejscen. Rośliny użytkowe 


Cena egz. kor. 2. 


„Słownik portugalsko-polski". 


poprzedzony krótką gramatyką. 


Najwiękazą trudność dla wychodźcy naszego za oceanem 
stanowi uleznajomość języka miejscowego. 


WAŻNE DLA EMIGRANTÓW! 


Słownik ten, 


działko 


JMOLNYHDSIWI V1Q ANWZVM 


jedyny w naszej literaturze, zawierający 24.000 najniezbę- 
dniajazych wyrazów, moża oddać rodakom naszym w Brazylii 


znakomite usłagi. 


WAŻNE DLA EWIERANTOWI 


Cena ogs. w płóciennej oprawie kor. 7. 


Główna wygrana: 


1 100.000 3 


koron w gotówce. "qq sg 4082 wygranych. 


winy 


SE 


Zalecana przez najznakomitszych profesorów i lekarzy 


w chorobach płuc. przewlekłym nieżycie 


6 losów tylko 6 kor. 
11 losów tylko Ł© kor. polecają: Kantory wymiany, 
trafiki, kolektnry lub opłatnie IKsntor wymiany 
Braci Eibenschiitz w Krakowie, Rynek gł. 5. 


PALARNIA KAWY 


poleea czężciowo 
1 hurtownie 


PERDIA DA KAWY syborowe gntunki 


Kawy palonej 


najnowszym 
| najlepszym spo- 
aohem za pomoca 
I (A! gorącego powietrza” 
aoc po conach 
Rod najniższych. 


M. JAWORNICKI. 


Karlsbadzka Loterya 
Ciągnienie nieodwołalnie dnia 6 grudnia 1907 r. 


Cana Josu 


korona! 


5O hal, 


CY” 


oskrzeli, krztnścu, zolzach, grypie i infinencyi. 


Ponieważ znajdują się także liche naśladownictwa, prosimy wyraźnie 


żadać Siroliny w oryginalnym opakowaniu „Rache“. 


, F. HOFFMANN La ROCHE & (o. 


Basel, Schweiz (Basilea, zSzwajcarya). 


Redaktor odpowiedzialny: Ludwik Szczepański. 


PIERWSZORZĘDNY 848 


Zakład pogrzebowy 


A. Szafrańskiego 


ul. Mikołajska I. 16, (sklep). 
Mieszkanie I. 11. Telefon 51. 


Dla ulazamażnych daleka Idące zatępatwa. 


FARBIARNIA | PRALNIA CHEMICZNA 
pod firmą: 


Witalisa Utelskiego 


Kraków, Karmelicka 17 


przyjmuje de farbowania, prania lob odczyśrczania wszel- 
kle materye jedwabne, wełniane, bawełniane, aksamity, 
koronki, dywany, firanki, kapy, ornaty, ubrania męskia 
|| damskie, uniformy wojskowe, pokrycia meblowe, I t. p. 
w całości lub prote. 
| | Zamówienia na prowincyę uskntecznia się jaknajprędzej 
10327 za pobraniem pocetowem. 


kaja i najtańsze źródło zakupa! 


z Proszę uważać! Od moich instrumentów muzy- 
NE cznych nie płaci sę cła, bo wszystkie sy Wyra- 
i bami krajowymi. Gwarancya : razie niezado- 
wolenia wymiana, albo zwrot pienięd 
Palecam najlepsze harmonijki ręc: 
10 faldów, 2 registry, 60 głosów, Wielki 
em K. 7:80; ur 8 w 


nr 80At 
31X151 
10 fałdów, 8 rogittry, W 
głosów, wys kode 81CIA'/ą cm. K. 8-60; nr 6684, 
„Harmonia: ] rzyjacieł ludu“, 10 fałdów, 8 regiatry, 
50 głosów, z podwójnem brzmieniem i Awa rzędami 
omg wiełkość 91X16 om, K. 7'4. Lepure harmonijki pu K, v60, 10 
12'—, 1420, 1650 i wyżej można wybrać x mojego katalogu! Gwaraucy 
czystą i aelldnę rabotę, Wysyła sa zaliczką ck. dostawoa dworn 
Hana Konrad, Dom wysyłkowy towarow muzycznych w Brūx 
495 Nr. 638 (Czechy). 
Cenniki z przeszło 3000 ilustr. wysyła każdemu darmo i opłatnie. 


MAGAZYN FUTER 


*| A. JACHIMSKIEGO 


w Krakowie, ul. Grodzka |. 14 | 16 
(założany w roku 1825) 
poleca w wielkim wyhorza gotowe futra męakie | damakie oraz 
kolie najówicżezych famonów. Pracownia przyjmuja zamówienia 
oraz wakelkie reparacye i uskutecznia takowe po cenach umiar- 
kowanych, Na ladzie utraymuje materyały na wierzehy 
męskie i damskie e najpierwszych fabryk francuskich, angielakich 
i krajowych 97 


% 
x 
x 
3 


=fMStosowne podarunki dla chłopców.= 


. TANIE MASZYNY PARQWE 

opalane spirytusem, stojące = cyl. went 
bezpiece., z piszcz. parów. Wys. l un 
catkowit. z lampką upirytus. zapakow, 1 
jw pudełku kosztuje xa net, koron 1.60, 
fsszyny parowe lepsze wykonanie po 
Koron 2,60, 4.80, d—, 6—, 7,—, ów, 


LATARKA MAGICZNA 

lakierowana na czarno, z objekt. mikla- 

wym, z 8 suczewkami, lampą do nafty 

iz 6 obrazami 8 c. azor, K. d.—, £ 12 
obrazami 2!/, cm. azer. K. 6.50, z 1% okrazami 4 cm. szer. K. 750, 5 3 
obrazami 6 cm szer. 11.60. — Do nabycia wprost: o. i k. llustawcą dworu 
HANNS KONRAD, dom eksportuwy w Brüx Nr. 794 (Usecjy), Bogata 
ilustrowane polskia cenniki s więcej mż 400U rycin przesyła rię pa SA 

darmo i opłatnie. 


I BAZAR OEI 


| MAGAZYN OBUWIA |; 


przy ulicy Szewskiej I. %. 
pod firmą 


Cir 
BAZAR KRAKOWSKI 
F. ŁODZINSKIEGO 
poleca Szan. P. T. Publicznońci 
wielki wybór obuwia amet ykań- 
skiego oraz własnego wy *obu 
f męskiego, damskiego i dziecinnego odznacza jącego się 
trwałością, najnowszym fasonem i umiarkawanemi 
cenami. 
| Zlecenia z prowincyi uskutecznia się w jakn: jkrótszym 
czasie, podług nadesłanej miary lub starego bucike, 
Filia: Suklennice (Hala) L. 12. | 
Pracownia; ul. Wygoda L. 5. 

P. Eoi ziński. 


ulica Szawska |. 


|, ulica Szewska |. 2. 


"z '| BĄSMOZS ojn [XSMOXVUX SW7WJ 
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"BAZAR KRAKOWSKI, ulica Szewska | 


„Noche 


Można otrzymać we wszystkich aptekacli po 
4 Kar. 


za fiaszkę — ns przepis lekarza. 


Druk W. Korusekiago i K. Wojnars w Ki 


